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Z P o d a t k a m i  k o s / t n i e  
w  p r e n u m e r a c i e :  B e / ,  p o ­
c z t y :  k w a r t a l n i e  4 7,1.:
m i e s i ę c z n i e  1 z ł .  40  c e n t .  
7- p o c z t a :  k w a r t a l n i e ń z ł . ;  
m i e s i ę c z n i e  l z ł .  7 5  c .  w .  a. LWttfSKi tnsercya w półkolumnie 

drukiem g a m o n i, 7 cen­
tów od w iersza. — Rekla- 
macye są wolne od opłaty 
pocztowej.

Cześć n rzędowa.V de

Gmina S t r o n n a  tv obwodzie  Samborskim obowiązała sic po 
wieczne czasy dla za łożenia  r egularnej  szkoły parafialnej u siebie,  
wwslawie na gruncie  pod N. lop. 182 daw. ,  51 now.,  z użyciem of iarowa-  
n cyn z e  st rony pańs twa  kameralnego raz na zawsze budulcu na budy­
nek szkolny z pomieszkaniem nauczyciela i u t r zymywać  go zawsze 
w dobrym s ianie ,  sprawiać  porządk i  sz ko lne ,  czuwać nad czys to ­
ścią s z k o ł y ,  p rzys tawiać  d r z e w o ,  które wydawane będzie z lasów 
kameralnych na opał  szkoły i lo k tóre nauczyciel  kupować  będzie 
na opalanie swojego pomieszkania ,  a nakonice płacić każdoczesncmu 
nauczycie lowi,  k tó ry  ma pełnić oraz s łużbę d ia ka ,  rocznie 83 zł.
33 c. w. a. i oprócz tego odstąpić mu do uży tku  dwie włok  g runtu
położonego pod N. top. 182 daw,. 51 now.

Na polepszenie lej dotacyi  zapewni ł  g r .  kat .  pleban miejscowy 
X. Grz egorz  Kulczycki  na czas swego t eraźniejszego p lcbańs twa  
roczny dodatek  w kwocie 3 zł.  w. a.

Okazana lemi ofiarami gor l iwość o podniesieniu nauki szko l­
nej miedzy ludem wiejskim podaje c. k. namiestnictwo gal icyjskie
z wyrazem uznania do wiadomości  powszechnej.
n  III' mm      I V« i w w ia r L ' " “r t  I I I I i M i r n  n i i« n

( ześć n i cie rzędowa.
L n  ów. 1 9 .  kwie tn ia .

M onitor p a r y s k i  z 17. b. m. ogłasza  konwencyę za w a r tą  
miedzy F ra n cy ą  i Mcsykicm względem uregulowania warunków oku-  
paeyi.  F rancuz i  ustąpią z Mexyku j a k  można będzie najprędzej .  
Leg ia  cudzoziemska,  w l iczbie 800 0  ludzi,  pozostaj e p rzez 0 lat 
w kraju.  Wszędz ie ,  gdzie za łoga nie będzie czysto mexykańska,  
p rzypadn ie  komenda Francuzom.  Zacząwszy  od miesiąca lipca będzie 
Mcxyk ponosić koszta u tr zymania  wojsk s tojących w kraju.  Ws ta­
no w im:a dotąd suma wynagrodzenia wynosi  270  milionów franków,  
k tóre  spłacać będzie Mexyk rocznic po 25 mil ionów;  prócz  tego 
ureguluje osobna komis ja  przypadające poddanym f raucuzkim wyna­
grodzenia.  —  F a y s  donosi ,  że rząd f rancuzki  będzie na konfercu-  
rvi nalegał  o to,  ażeby s t rony wojujące z rozpoczęc iem konferencyi  
w Londynie  zawiesili  kroki  nieprzyjacielskie.  Lord Cowley miał  —  
jak pisze L a  F ra n ce  —  w piątek konferencyę z Cesa rzem,  k tó ra  
go wielce zadowoln i l a .  a w poniedziałek miał już  odjechać do 
Londynu.

Z  F r a n k f u r t u  piszą do Const. Oeaterr. Z tg .  z 15. b. ni., 
że większość,  j a ka  się okaza ła  przy powzięciu uchwały  zw ią zko ­
wej względem udziału w konferencyi ,  przypisać po trzeba z jednej 
s t rony uprzejmej  zgodności  obudwu g łównych  mocars tw  eo do 
osoby delegata,  a z drugiej  s t rony tej okoliczności ,  że ś rodek  len 
uważano za odw leka ją cy ;  wcale j e dna kż e  nienależy wnosić z lego, 
jakoby związek niemiecki zgadza ł  się na zasadę całości  monarchii  
duńskiej.

Gar ibaldi  p rzebywa dotąd jeszcze w Angli i ,  a konse rwacyjna 
a rys fokraeya  angielska usprawiedl iwia w ohec Fra ncu zó w  szumne 
przy jęcie Garibnldego tein, że chciała p rzes zko dz ie ,  ażeby bohate r  
z pod Aspromonte nie dosta ł  się w ręce radykalnych agitatorów' ,  
z czego mogły wyniknąć nieprzyjemne sceny i zawikłania.

Sprawozdawca dziennika Tim es  w obozie duńsk im,  pan Ga-  
lenga,  j ak  wiadomo wielki przyjaciel  Duńczyków,  pisze w ostatniej  
Korespondenc j i  sw oje j ,  że pierwotna ufność Duńczyków w niepo­
konana moc pozycyi dyppelskiej  zdaje się upadać coraz  bardziej ,  
a jej miejsce zas tępu je  obawa i zwątpienie.  Wpra wdz ie  —  powiada 
rz e cz om ’ korespondent  —  nieponiosły bas tyony dyppelskie zbyt 
wielkiego uszkodzen ia ;  wprawdz ie  są Duńczycy zdecydowani  b r o ­
nić się do os ta t ecznośc i ;  —  wszelako upadek D yp p lu , jeźli  opa­
t r zność  niedopomoże cude m,  j e s t  na wszelki  sposób nieuchronny.  
Wa lk a  może się p rzeciągnąć  j e szcze na kilka tyg odn i ,  ale t akże  i 
za kilka dni mogą Duńczycy doznać tego smutnego losu.

E S o & a r c k i a  A s s t r y a c k a

W  i e d f ń , 17. kwietnia.  ( N o w in y  dworu.  —  W iadom ośc i  
bieżące.)  Arcyksiązę  F r a n c is ze k  K a r o i  zam ie rza ,  jeźl i  posłuży 
p og o d a ,  wyprawić  w dniu 1. maja w ogrodzie cesarskim Dra teru 
festyn majowy,  w którym będą b rać  udział  wszyscy  członkowie f a ­
milii cesarskiej .

Jego Excclenc.ya minis ter  marynarki  o tr zymał  nas tępujący bilet 
w ł a s n o r ę c z n y :

,,Kochany baronie Bu rg e r !  Występu jąc  z marynark i  wojennej 
Jeg o  Mości C es a rz a  rai łbym pozostawić c i a łu ,  do k tó rego  przez 
długie lata na leża łem,  dowód Mojej życzl iwości ,  i ofiaruje w tym 
celu kapi tał  w sumie 10.000 zł. na fundacyę z p r ze zn ac ze n i em , 
ażeby  przypadające od niego procenta rozdzielono eo roku pomię­
dzy sześciu naj s t arszych inwal idów marynark i  z szarży  podoficerów.

s a

Oddaję tedy Wasz e j  Excelencyi  r zeczoną  sumę z p rośbą,  a ż e ­
byś za rządz i ł  korzys tne  jej  ulokowanie i za ją ł  się po t rzebną  do 
zamierzonej  fundacyi czynnością u rzędową ,  p rzyczem postanowiam 
jeszcze ,  ażeby  p rawo nadawania w tym względzie p rzysluża ło  ka-  
żdoczesnemu komendantowi  marynarki .

Miramnre,  10. kwietnia 1864.
Arcyksiązę  F erd yn a n d  M awymUian  m. p . “ 

( A u s t r y a c k i  ko rp u s  ochotników d/u A le .ryku .)  W  sprawie 
mexykańskiego korpusu ochotników z Austryi  donosi Aliiit. ^ l y . .  
że w tej chwil i  obraduje właśnie pod p rezydencyą  zas tępcy  mini­
s t r a wojny ,  Fml.  barona Schi l l era osobna komisya ,  ażeby ułożyć 
bliższe warunki  i pos tanowien ia ,  osobliwie eo do wstępy wania ofi­
ce rów z e. k. a rmi i ,  k tóre  p rzed ło żon e  będą do najwyższego po­
twierdzenia ,  poezem ogłoszony zostanie cały projek t  wstąpienia do 
tego korpusu oddziałom wojsk cesarskich.  Oficerowie,  k tó r zy  chcą 
wstąpić do tego ko rp us u ,  musza być wolnego stanu i b rani  będą 
z czynnego stanu s ł u ż b y ;  szeregowcy  dobrej  kondnity przyjmowani  
będą wtedy  ty lk o ,  jeźli uczynili  zadość obowiązkowi  s łużby wrnj- 
skowej  w Au s t ry i ,  lub uwolnieni  są od rekrutacyi .  Chociaż dotąd 
nadesz ły  już  t ak w d rodze  p rywatnej  j ako  też na r ęce mini s te r ­
stwa marynarki  l iczne prośby o przyjęcie do tego korpusu,  nicna-  
stąpiło jeszcze ,  wyjąwszy kilka pojedynczych wypadków,  żadne po­
twierdzenie przyjęcia  zc s t rony cesa rsk iego rzą du  mexvkańskicgo.

( W y d a le n i e . )  Sprowadzonych  tu wczoraj  z r ana  koleją pół­
nocna z Krak ow a  pows tańców polskich wyprawiono dziś koleją z a ­
chodnią do S a l c b u rg a ,  zkąd będą j ako cudzoziemcy wydaleni  za 
granicę.

G azeta  w ieczorna  w ied eń ska  z dnia 16. kwietnia  zamieści ł a  
a r tyku ł  nas tępu jący :

„O ile znany  j e s t  r ezul ta t  ostatniego g łosowania  w sejmie 
związkowym niemieckim,  możemy w nim widzieć zaspokojającą r ę ­
kojmię przysz łośc i  a mianowicie pomyślnego rozwoju prac konfe-  
rencyi.  Jeże l i  Niemcy żywo się p rze jmą  tą  myślą,  iż znane dalej 
s ięgające życzenia mogłyby jedynie być dopię te albo raczej  s z u ­
kane na drodze wojny europejskiej ,  jeżel i  pozbędą się mylnego p r z e ­
konania,  iż życzenia te,  lak jak n iek tórzy  optymis tyczn i  pol i tycy 
z początku wojny twierdzil i ,  j edynie  p r zez  walkę z Danią u r ze czy ­
wistnione być mogą,  jeżeli  zważą  ogromne ofiary j akieby  ko sz to ­
wała walka Niemiec z połową świata ,  to można mieć nadzieję,  iż 
pogląd j aki  pozy ska ł  większość w sejmie związk ow ym zw olna z nie­
p rzepar t ą  siłą i w dalszych kółkach ro zs z e r za ć  się będz ie .u

„Chociaż  zaś dotąd są tylko domniemania bez prak tyczne j  
t reści ,  k tóre obiegają o doniosłości  nwgocyncyi między obiema mo­
ca r s twami  zachodn im;  i na nowo rozpoczętemi ,  chociaż przekonani  
j es t eśmy,  iż w radzie dwóch wielkich gab ine tów przewa ży  umia r ­
kowanie ,  opierające się na pot rzebie u t r zymania  pokoju,  fo j ednak 
ze wszys tk iego tego wynika dla Niemiec ważna nauka,  ażeby w p r z y ­
szłości  zaufanie swe głównie w dwóch wielkich mocars twach  nie­
mieckich pokładały.  T ak  jak laki ,  iż mocars twa  1e mienie i k rew 
dla celów niemieckich poświęcały,  n i eza tar ty zawsze  pozostanie,  
t ak też rozumie się samo p rzez  sie,  iż one tylko rzetelnie i t rwa le  
rękojmię dla dobra Księstw za konieczny warun ek  zawar c ia  o t w a r ­
tych ncgocyaeyj  uważać będą.  Nierozi lzi elność Księs tw,  s tosunek  
ich opiekuńczy z Niemcami,  autonomia nie tylko poli tyczna lecz i 
administ racya,  te są puukta kierujące od k tó ry ch  niemieccy cz łon­
kowie konferencyi  nie odstąpią.“

( W ia d o m o śc i  z p lacu bo ju .)  Z placu boju nie doszły j e szcze 
oczekiwane s tanowcze  wiadomości .  W  krótkim je d n a k  czasie spo­
dziewać się ich można.  Idzie tylko o to czyli Duńezyki  sz turm 
oczek iwać będą,  lub też czyli nocą nie wyn iesą się na wyspę AI- 
seu. Z s łabego oporu w osta tnich dniach możnsby się spodz iewać 
rych łego  opuszczenia szańców jlyppelskich.  Zdaje się, iż ciężkie 
działa przenieśl i  j uż  do bate ry i  nadbrzeżnych  i zastąpil i  j e  a ry lc -  
ryą  po łow ą;  z  ląd pochodzi staby ogień w ostatnich dni;., fi. Odkąd  
nowe pruskie ba terye na lewem skrzydle w pobliżu Hakicbi l  plac 
między szańcami  a przesmykiem alsenskim os t rze l iwać mogą,  po-  
zyeya Duńczyków s ta ł a się nade r  kry tyczną.  Z dzienn ików kopen-  
bagskich  widzieć można, iż s ta ra j ą  się p rzygo to wa ć  publiczność do 
opuszczenia szańców.  Jeże l iby  zaś woj skom sprzymie rzonym nie 
udało się dostać na wyspę AIsen wspólnie z uciekającomi Duńczy­
kami,  lo zdobycie wyspy połączoneby było z  wielkiemi t r udno­
ściami.  Duńczycy przygotowal i  się na obronę przesmyku,  a flota 
ich walną im w tej mierze oddać może p rzysługę.

( W y s ta w a  w  D uned in .)  Gazeta  Wiedeńska  zamieszcza na­
s tępujące obwieszczenie : W e d łu g  oznajmienia tu t e j szego pose ls twa 
angielskiego rząd Nowej  Zeclandyi postanowi! u rządz ić  międzyna­
rodową wys tawę  płodów gospodars twa  wiejskiego i p rzemysłu  w Du- 
nediii w p rowinc j i  O lago ,  i o two rzyć  j ą  w p ie rwszy  w tor ek  mie­
siąca stycznia 1865. Osoby życzące sebie wziąść udział  w tej wy ­
stawie mogą dowiedzieć się o warunkach  w e .  k. mini s t ers twie  ban-



dlii i rolnictwa,  tudz ież  w izbach l i andlowo-przemysłowyeh w W ie ­
dniu i P radze .

( O d j a z d  Ci ‘(tarza Jego  M o śc i  me.rykańs-kiego z m a łżo n ka .}  
Tr. '/Ag. z 14. b. ni. donosi co następuje o odjeździe Cesarza  me- 

xvkańskiego i Jeno  m a łż o n k i :0 O o
Czte rema osolinemi poei,Igami kolei żelaznej ,  powozami i p ie ­

szo p rzyby ło  p rzesz ło  10.000 widzów do Miramare .  i zebral i  się 
w ogrodzie ,  abv być obecnemi odjazdowi cesa rza Maxymiiiaua i ce ­
sa rzowej  Char lol ly ,  i wznieść ostatni  okrzyk  pożegnalny na cześć 
Ich ces. lMośei. Namies tnik lir. Ke l l e rspc rg  p rzybył  także chociaż 
władze nie bra ły przy tej sposobności  urzędowego  udziału.  Koło g o ­
dziny 1. zaczęl i  p rzybywać  członkowie rozmaitych k o r po ra c j i  i de- 
putacyi k tó r zy  zostal i  przypuszczeni  do audycneyi  pożegnalnej ,  i 
byli p rzyjmowani  przez  lir. Bombcl l es ,  k tóry ich wprowadz i ł  do 
apa r t amentów.  Koło godziny wpół do 2. p rzybyło (i pa rówców,  k tóre  
odeszły z Tryes lu .  Drugim pociągiem osobnym przyby ła  s t r aż  h o ­
norowa z pułku piechoty Arcyksiccia  F ranc iszka  Karola z sz t anda­
rem i muzyką,  i s tanęła wraz  z miejskim chórem muzycznym w miej­
scu wyładowania .  0  godzinie w pół do 2giej Margrabia  Corr io 
wprowadz i ł  rozmai te  korporacyc  do sali andyencyonalnej ,  a w kilka 
chwól przybyli  t amże leli ces. Moście. Cesa rz  był  we fraku,  z wiel­
kim krzyż em orderu  Guadełoupe na pie rs i ach,  cesa rzowa  w c z a r ­
nej sukni  j edwabne j  i okrąg łym kapeluszu.  O godzinie 2. Najjaśniejsi  
Pań s two  mijając niezl iczone t łumy ludu, opuścili za m e k ,  i wśród 
donośnych ok ry ków  wsiedli  do wspaniałej  barki  , k tóra Ich powio­
zła  na pokład „ l \ o w a r y “ . Dżiała Bellony salutowały.  Maj tkowie w o ­
łali h u r r a ,  a w kilka minut później  cesarz mexykański  był  juz  na 
pok ładzie okrętu,  k tó ry  ma go powieźć do nowej ojczyzny.  Dos t rze ­
żo n o ,  że pożegnanie musiało być bardzo smutne dla Jego cesar .  
Mości,  i widocznie nie móg ł  się wst rzymać od łez.  Ce sa rzowa  była 
t a k że  smutna.  W  dziesięć minut  później „N o va ra“ wraz  z całym 
orszakiem popłynęła wzd łuż  por tu,  i wkrótce st r aci ła  j ą  z oczu lu­
dność stojąca na brzegu.  Gdy  okręta „ F an ta s i e ‘\  a za nią „No-  
v n r a “, „T be mi s"  i fi parowców Lloyda płynęły koło bateryi  nad­
b rzeżn ych  powitano je  wys trza łami  działowemi,  j ak  równie  z k a ­
sztelu.  Na wszys tkich tamach po r t o w y ch ,  i wzd łóż b rzeg ów  pomio 
wia t ru  zna jdowało się mnóstwo widzów.

B B e r a s o ,  13. kwietnia.  ( K o le j  że lazna  p r ze z  A lp y . )  Sprawa  
kolei  żelaznej  p rzez Alpy do Włoch jest  obecnie najważniejszą 
kwes tya  w Szwajeary i .  P rz ed ł oż ono  trzy p ro jekta  sobie p rzec iwne :  
poprowa dze n ie  kolei przez  górę St .  Gotarda,  przez Simplon i przez 
Lukmanic r .  Pan Stąpil i ,  k tóry swoje s tanowisko w radzie związ ­
kowej  porzuc ił  dla objęcia korzystniejszej  dyrekeyi  banku,  ale po­
mimo lego wywiera zawsze wielki wpływ na sprawy  .Szwajearyi ,  
j a k  niemniej jego al ter  ego.  a teraźniejszy wiceprezyden t  rady 
związkowej Schenk,  fudziek F.selier i inni bronią u p o r c z y w i e  p r o ­
j ek tu  poprowadzen ia  kolei przez  górę St. Go tarda ,  i Schenk  posta­
wił niedawno w radzie związkowej  wniosek względem uprzywile jo­
wania i udzielania subwencyi  nn ten projekt ,  za k tórym,  a miano­
wicie za wykonaniem k tórego p rzez kolej centralną i północno-  
wschodnią.  oświadczyło się 13 kantonów na konferencyi  odbytej  
w miesiącu wrześniu w Lucernie.  Dyskusya nad tym wnioskiem 
była niezmiernie ożywiona,  i c iągła się przez sześć posiedzeń rady 
zwi ąz kow ej :  nareszc ie  odrzucono go do. 2. kwietnia.  Nalominst
powzięła rada związkowa  nas tępującą uchwałę :  Zawiadomić rządy 
Anglii.  Wioch.  Bawnryi ,  Wi r t emberg i i  i Badenii o konweneyi  z 30. 
września  18fi3, prosić je aby zwróc i ły  uwagę na usiłowania ku po­
łączeniu Szw aje a ry i  z Włochami  koleją idącą przez Alpy, i o świad­
czyć im go towość  rządu  szwa jca r sk iego  do wejścia w układy wz g lę ­
dem zbudowania kolei przez  Alpy, albo w imieniu kantonów r e p r e ­
zen towanych  na konferencyi  w Lucern ie ,  k tó re  były za p rojektem 
poprowadzen ia  kolei przez  górę  SI. Gotarda.  albo w imieniu kan­
tonów Sl.  Gallen i Graubuiul t en na r zecz  p ro jektu  budowy kolei 
p rzez Lukmanic r .  Za p rojek tem wytyczenia kolei na Simplon j e s t  
g łównie  kanton Wa ad l .  Delegowani  kantonów St.  Gallen,  Grau-  
bilnilten, Wal  lis, Genewa ,  Glarus.  Alnenzel l  i W a ad t  popierających 
projekl  po prowadzen ia  kolei  p rzez  gór ę  St.  Gotarda ,  odbyły n ie ­
dawno ko n f e r en c ją  w St.  Gallen,  i wys tosował  memoryał  do rady 
związkowej ,  k tóry niebył  bez wpływu na wyżej  w spomnianą uchwalę.  
Tymczasem w Londynie  u tworzy ło  się s lowarzyszen ie  kolei żelaz­
nych ś rodkowej  Kuropy,  z kapi tał em 35 mil ionów franków,  które 
chce objąć budowę kolei żelaznej  p rzez Alpy.

Anglia.
(P o b y t  Oaribaldego w  L o n d y n ie .)  Z Londynu  piszą, iż G a­

ribaldi  eiąg| c j e szcze  zajmuje publiczność angielską.  Z synami 
swenii  z p. Seejy odwiedzał  lorda Pal incrs lona w Cambr idge-housc .  
po tem pojechał  z księciem Sou lhcr innd do Chiswich,  lelniego mie­
szkan ia  matki  księcia,  gdzie proszony był na śniadanie:  między
gośćmi  zaproszonenii  znajdowal i  się książę Argyll ,  Karl Schaf tes-  
bury,  Karl Btisscl, Karl Ćlareiulnn,  Mr. Gladslone i wiele dam. Na 
pamiątkę lyeh odwiedzin Garibaldi  na prośbę księżny zasadzi ł  eedr 
na dziedzińcu zamkowym.  W ró c iw szy  do Londynu przy jmował  księ­
cia Wel l ingtona,  lorda l la r rowby,  L or da  May o r a londyńskiego : inne 
osoby,  później  zaś odwiedził  p. Śtanst ielda.  W  sobotę mają być dla 
mego dane bankiely w pałacu k rzysz ta łowym.  Zasługuje  na uwagę,  
i ż  r ząd sa rdyńsk i  W.c.aie nieebętnem pa t rzy okiem na t ak huczne 
m a n i fe s t a c j e  sympntyi  angielskiej dla zwyc iężonego pod Aspromonte.  
.Dziennik miui stcryalny O pńaonc  dziwi się tym oznakom uwielbie­

nia dia e/ . lowieki,  k lóry ani pod względem ni!litar:ivm. ani pi'1' 
względem poli tycznym nie dostąpi ł  lej ‘ lewy, eo inni przed ni u'- 
Slroui i ic lwo rządowe w Turyn ie  ruduby uważać Gar ibaldegu  jak0. . •' O J
ułaskawionego buntownika przeciw p rawemu ( ? ? )  rządowi .

f il-l r: jy FP ,'3 V S 10-as i J  iŁi

Bs i 8 r y i .  i kwietnia.  ( Pos-ie/izcnii' c ia ła  p r a r o d n u " 
czego. —  Różne  w iadom ośc i .)  Giało p r awodawcze  po dłuższej 
p rze rwie  obradowało dziś nad p rojektem do p raw a  w/.gledem po- 
boru  do wojska 10(1.000 ludzi. P rzec iwko  projek towi  do p rawa wj- 
s iąpi ł  z npozyoya p. Pieeard.  Zdaniem jego  rząd sam jeden nie 
powinien mieć prawa wypowiedzenia wojny,  zos tawiając reprezei i '  
fantom kraju tylko prawo poel iwaiania niespodzianek z którenó 
wys tąp i :  kraj  sam powinien brać pod rozwagę prawdziwe swe inle- 
resa,  na tej tylko d rodze sytuacya pokojowa uslalić się może. Na­
stępnie mocno p rzemawiał  za Polską i zżymał  się na k rwawy ucisk 
k lórego  doznaje.  W końcu żąda ł  ażeby pobór  roczny do S0.00U 
ludzi ograniczony został .

Komisa rz  r ządowy,  j enera ł  Allard,  broni ł  pro jektu  rządowego.  
F ran cya  ut rzymując armię (100.000 ludzi gotowych do li oj u. nie może 
się obejść bez rzeczoneg o poboru 1 00.000 ludzi.  \Y dzisiejszej 
sytuacyi  Ku ropy byłoby o icrozważuem osłabiać siły k raju i s t racać 
F rancyi  z wielkiego s tanowiska na którein stanęło.  Mówca wspo­
mniał  dalej o odnawianiu kapitu tacy i wojskowej ,  twierdząc iż przy 
obecnem urządzeniu żołd podnosi się do wysokości  j - dne go  franka 
dziennie.  Po panach A n d r e ,  Gla i s -Bi se in , Havr ineonr t  i Nesle, 
z k tórych każdy wyslepywat  w obronie poprawki  przez  siebie 
wniesionej ,  za br a ł  g l o s  minister  stanu,  Roulier ,  i zapowiedział ,  iż 
rząd w p rzysz łe j  kadencyi  z łoży p ro jek t  do prawa w zględem uw ol­
nienia od s łużby lyeh,  k tó rych  bracia na dłuższy czas się do służby 
wojskowej  zaciągnęli .  Poezem pro jek t  do p raw a  p rzyję ty  został .

Cesa-z  mcxykański  p rzybyć ma do Rzvmu dnia 19. h. ni. na ­
za ju t rz  zaś udać się ma w' dalszą drogę do Mexvku.

Lord Clarendon wrócić ina do Londynu w poniedziałek 
18. b. m.

Cesa rz  F rancuz ów  i fi. b. m. p rzyjmować  ma posła mexy k a ń ­
skiego,  p. Hi d algo.

l i i ’<>lcshvo Polskie-
W a r s z a w : :  , 15. kwietnia.  ( P r o to k o ły  kom isy  i w y  z n a ­

czonej <lo zrew idow an ia  ks-iuy 'T ow arzys tw u  kredytowego.  — 
S p ro s to w a n ie  mylnego doniesien ia . —  W ia d o m o śc i  z  p ro w in cy i .)  
Dzień. paw .  ogłasza w urzędowej  części  swojej dwa p r o lo k o l t  ko ­
mis j i  , wyznaczonej  przez Namiestnika Kró les twa do sprawdzenia 
działań T o w arz ys tw a  k redy towego ziemskiego,  j eden o revvizvi o ii— 
hyfęj w kasie g łównej  d j r ekcy i .  a drugi o r ewiz j i  w k e  sz cze ­
gółowej  tego I ow arzys tu  o. W obudwu kasach znaleziono ws z j s ik o  
w j ak największym po rzą dku ,  poezem odjęte zos tały za raz wszy ­
stkie pieczęcie z kas i gmachu T o w arz ys tw a  k redy towego  i biura 
jego wróci ły  do zwykłe j  pracy.

Ten sam 1,‘zicn. pow.  pisze:
Wa rszawsk i  korespondent  Haskiego Inw a lid a ,  w następujący 

spnsob prostuje omyłkę j aka się wkradła  do jednej  z jego kor es ­
pondencj i ,  o spotkaniu j e ne r a ła  Iio/.nowa z jednym z jego pod wła ­
dnych u rzę dn ikó w:  „ J en e ra ł  Bożnow prze jeżdża jąc niedawno po
K ru ko w sk i mi  przedmieśc iu ,  spotkał  jednego z swvcb urzędników 
w ubraniu nie mundi i rowem. i na drugi dzień w bićrze zrobi ł  mu' O
eo do lego uwagę,  dodawszy ża r tem,  na drugi r az bedzie się w s ty ­
dził odpowiedzieć na jego uk łon ,  żeby przez omyłkę nie ukłonić 
się jakiemu członkowi  rządu narodowego,  lub szewcowi  - sztyletni­
kowi. Oprócz tego nie nie było.  Lrzędn ik  zos ta ł  w służbie,  a o wy­
daleniu go, nic było nawet mowy. Jeżel i  j e ne r a ł  Rożnow wymaga 
od u rzędn ików,  aby chodzil i  w mundurach i nn ulicy nie po ka zy ­
wali się w ubraniu cywilnem, lo dla tego,  że w ogóle tutejszy ubiór 
cywilny i kapelusze mają rewolucyjne znaczenie.  Jeżel i  urzedniż 
nie obce nosie zwycza jnego wysokiego kapelusza,  to nie ma p r a ­
wa wyrzekać  się czapki mundurowej  z kokardą .  Tak i  ś rodek  Icm 
jest właściwszy,  że urzędnicy dmJK jawnie stawali  po s t ronie buntu,  
a wielu i dotychczas gotowiby byli podt rzymywać go razem z księżmi"

Na koniec podaje j e szcze len dziennik następujące wiadomość,  
z p r o w i n c j i :

Czyi ,  lmkom naszym dawno już  wiadomo,  że dowódca bandy 
w gub. Radomskiej ,  Bembaj lo (p se u d o n im ) ,  dobrowolnie stawił  sic 
przed naszym naczelnikiem wojennym Hrub ieszowsko -  Zamojskiego 
okręgu.  Gd tego czasu k rąży ły  różne o nim wieści:  gazec ia rze z a ­
graniczni ,  nawet: podejrzewal i  czy izeczywiśc ie  s tawi ł  się on z po­
korą.  Możemy oświadczyć,  że Bembajło,  —  dymis jonowany podpo­
rucznik Symbir skiego pułku piechoty,  Adam Koszkn,  od 29go marca 
( Ifigo kwietnia)  znajduje się w Aleksandrowskiej  cytadeli .

( S to s u n k i  pow sta n iu .}  Kore spo nde nc ja  z W ar sza wy  z 14c<i 
b. m. zamieszczona w N ordd. A/fg. '/Ag. konstatuje ,  że w K r ó l e ­
stwie stosunki  poli tyczne zaczęły się polepszać,  odkąd usiłowaniom 
rządu powiodło się zł amać o r g an i zac ję  podziemnego rządu,  i wy­
konanie jego dekre tów przeszkodzie p rzez uwięzienie ajentów orga 
nizacyi. Nadaremno zagraniczna p ropaganda  rew olucyjna usiłuj ' 
odzyskać w kraju dawny wpływ,  ś rodki  postrachu,  g roźby  ek z e k i -  
eyi p rzez  żandarmów wieszających,  już  się zużyły.  YŃłaścicielę 
dóbr  i włościanie pragną spokoju.
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Radomskiej ,  gdzie położenie kraju sprzyja i cli pobytowi tamże ,  ale 
nie mogą organizować się w ukryciu,  ponieważ wojsko ściga ich 
ciągle i rozprasza.  Są  to ludzie pozbawieni  ś rodków utrzymania,  
a za leniwi do pracy,  k tó rzy  włóczęgę przek łada ją  nad uczciwy 
zarobek .  Ochotników nie p rzybywa juz  z Galicyi.  P ropag and a  usi­
łuje wprawdz ie  u tr zymywać mieszkańców w zburzeniu pogłoskami,  
Ze w maju b. r. wybuchnie powstanie w Galicyi,  Węgrzech ,  W ł o ­
szech i Księstwach Naddunąjskich,  a wówczas Polska ot rzyma po­
moc.  Ludność j e dn ak  j e s t  nasycona agi t ac jami ,  a st r aci ła  ju ż  na­
dzieję pomocy z zagranicy.

Rosya.
P e t e r s b u r g ,  K. kwietnia.  ( W y s t a w a  agronom iczna .)  Za 

s taraniem cesa rsk iego moskiewskiego towarzystwa gospodars twa  
wiejskiego,  z najwyższego rozkazu ma być o twar ta  w Moskwie we 
wrześniu r. b. ogólna dia całej Rosyi wystawa ruskich płodów g o ­
spodars twa i przemysłu  wiejskiego.

( S ta n  arm ii  roni/jakiej.) 11 u.ski Jm ca /ii l  podaje następne 
wiadomości  o sk ładzie armii ro sy j sk ie j : W roku 18(13 większa część 
wojsk naszych znajdowała się na stopie pokoju,  a pewna część z ł o ­
żona była tylko z kadrów,  gdy rokosz  polski i obawa wojny eu ro ­
pejskiej  spowodowały rząd do uknmplctowania armii  na stopę wo­
jenną,  p r zy c z i m  zniesiono dawny system rez e rw ów  i wprowadzono 
now ą o r g a n iz a c y ę ; tym sposobem bojowa siła nasza doprowadzoną  
zos tał a do stanu zupełnie odpowiedniego potężnej  obronie.

Na dowód p rzytaczamy wykaz ułożony podług sprawozdania :
1. w o js k  ruchowych :

Na początku r. Na wiosnę
1863 było 1864 r. jest

P i e c h o t y ............................................... 3(54.422 (594.511
Jazdy  ( r e g u l a r . ) ......................................... . 38.30(5 49.183
A r t y l e r y i ......................................................... . 41.734 48 .773
S a p e r ó w ..................... ................................... . 13.413 16.203

Razem wojsk potowych . 457 .876 808 .670
11. W o js k  bojowych m ie js c o w y c h :
W batalionach l iniowych . . . . . . 80.455 74.561
W  pułkach fnrtecznycl i  . . . . . . — 23.472
W  ar tyleryi  twierdz . . . . . . . . 19.830 29 .892

100.285 127.925
111. l le zerw . w o j s k  w ew nętrznych  i nic-

f r o n to w y c h :
R e z e r w  wszelkiej  broni  . . . . . . 87.350 38.518
St raży  w e w n ę t r z n e j .................................... . 129.2(52 423.161
Komend n ie f ro n to w y c l i ............................... 30 .200
Żandarmów . . . . .  .......................... 3.994 6.511
Wojska  ins l rukcyjnego . . . .  . . 1 .040 990

254 .036 199.380

Ogół  wojsk regular.  . . 812.196 1,135.5)75
I V .  W o j s k  n ieregularnych , w końcu r. 1863 znajd owało się

u czynnej  służbie 177.400.
Ten sze reg  cyfr  dosta tecznie wyjaśnia własność reform d o k o ­

nanych w armi regularnej .  Liczba wojsk nie mających p rzezn ac ze ­
nia bojowego nie powiększoną a zmniejszoną zos tała,  po p rzenie­
sieniu pewnej  części do wojska polowego.  To zaś ostatnie powięk­
szone zos tało właśnie w tych oddziałach,  k tóre mają s tanąć na linii 
bojowej .  Na 1,130.000 regularnego  wojska będziemy mieli 030 .000 
bojoicego, a w tej liczbie około 808 .000  wojska właściwie czyn ­
nego, go tow ego  do pniowej wojny, dobrze uzbrojonego  i wyćwi ­
czonego pod każdym względem.  Podobnej  r egula rne j  siły bojowej 
nie mieliśmy w żadnej z poprzednich kampanii .

Spodziewać się należy,  Ze (a armia,  wspar ta  masą lekkiej  ka­
w a le r i i  kozaków,  powołanej  tymczasowo w liczbie 001 szwadronów 
( so ln i ) ,  zupełnie będzie dosta teczną dla zapewnienia bezpieczeństwa 
naszego.  Nie myślemy wcale zachwycać się temi cyframi,  wiemy, 
Zc one są lubo czasowo ciężarem dla k r a ju ;  ale cieszymy się, Ze 
z o rgan iza ryą armii,  dokonaną podług systemu przyję tego wc F r a n ­
cy i i innych państwach europejskich,  nasza siła bojowa będzie r z e ­
czywistą ,  o k tó rej  nic można będzie powiedzieć,  że istnieje tylko 
na papieże,  ( r e  fameus million de soldats n’exislc en rćali ić (jue 
sur  le papier .  (Wo łow sk i .  Re n i e  des deux Mondes .  15. J a n - 
vier 18(54).

( S p i s e k  p rzec iw ko  lisięciu M ic h a ło w i  se rb sk iem u .)  Z Bel­
g rad  u donoszą,  iż największą uwagę wzbudza t amże p roces  wyto ­
czony ki lkunastu osobom, które w końcu przeszłego roku  uwię­
ziono j ako podej rzanych o spisek przeciwko rządowi  panującego 
księcia Michała Obrenou  icza. Na czele spiskowych stać mają sena­
torowie Maislorowiez i Jakowicz ,  znani nieprzyjaciele domu Obre-  
nnwiczów. Już  w roku 1855). kiedy książę Miłosz Obrcnowicz na 
nawo objal rządy Serbi i ,  s t ronnictwo to s t ara ło  się o s t r acenie go 
■i. t ronu.  Gdy w roku p rzeszłym nadzwyczajna sknpezyna zwołana 
być miała.  J a n k o w i e /  s t a rać  się miał pokutnie o to, ażeby taż 
s k u p e z m a  uchwali ła wotum nieufności dla księcia Michała obecnie 
panującego.  Wiadomo,  iż rząd cofnął zamie rzone zwołanie nadz wy­
czajnej  sl .upezyny.  Wątpią j ednak ,  ażeby rząd dos ta rczyć  mógł  do­

s ta teczne dowody p rzec iwko  Jnnkowiczowi  i Majs torowieżowi ,  (ak, 
ażeby sądownie skazani  być mogli.

P
i

( A r e s z t o w a n i a . )  D n i a  l f igo  b.  m. z a  p r z y b y c i e m  p o c i ą g u  do d w o r c a  k o ­
le i  p r z ,  t r z y m a n o  t a m ż e  z e  w z g l ę d ó w  p o l i t y c z n y c h  w ł a ś c i c i e l a  d ó b r  B .  i n d e -  

z io n o  p r z y  n im  o p r ó c z  z n a c z n e j  s u m y  p i e n i ę ż n e j  w i e l k ą  i lo ś ć  b l a n k i e t ó w  n a  
k a r t y  l e g i t y m a c y j n e .  D n i a  U lgo  b.  m. z a  p r z y b y c i e m  p o c ią g u  r a n n e g o  a r e s z t o ­

w a n y  z o s t a ł  p e w i e n  p o d e j r z a n y  c u d z o z i e m i e c ,  p r z y  k t ó r y m  z n a l e z i o n o  f a ł s z y w e  
d o k i im e u ta  p o d r ó ż n e ,  p o d o b n i e ż  d n ia  17go  p r z e d  p o l u  dn iem  a r e s z t o w a n o  i z r a e ­

l i t ę  p r z y b y w a j ą c e g o  z  z a g r a n i c y ,  k t ó r y  o p r ó c z  z n a c z n e j  k w o t y  p i e n i ę ż n e j  w  z ł o ­
c i e  in ia l  p r z y  s o b ie  t a k ż e  f a ł s z y w y  d o k u m e n t  p o d r ó ż n y .

—  P r / . .  d n i e j a k i m  c z a s e m  d o n o s i l i ś m y ,  ż e  w  z a r o ś l a c h  d w o r s k i c h  w  B o -  

r u s o w i e ,  w  p o w i e c i e  Z a b i e ń s k i m ,  z n a l e z i o n o  d n ia  17 g o  z r a n a  z a m o r d o w a n e g o  
g a j o w e g o  J ó z e f a  G u lę .  I V k a z a ł o  s i ę  t e r a z ,  ż e  z a m o r d o w a n y  p a d l  o f ia r ą  s w o j e j  

g o r l i w o ś c i  w  d o p e ł n i a n i u  o b o w i ą z k ó w .  P r z e z  p i ln e  i ś c i s ł e  s t r z e ż e n i e  p o w i e ­

r z o n y c h  j e g o  p i e c z y  z a r o ś l i ,  ś c i ą g n ą ł  n a  s i e b i e  n i e n a w i ś ć  A n t o n i e g o  M a z u r a  
7. B i s k u p i c ,  O s ł a w io n e g o  s p r a w c y  r o z l i c z n y c h  s z k ó d  w  l a s a c h  o k o l i c z n y c h ,  i 
n i e n a w i ś ć  la  d o s z ł a  do  leg o  s t o p n i a ,  ż e  M a z u r  w r a z  ■/. c ó r k ą  s w o j ą  i z i e c i e m  
p o s t a n o w i ł  o d e b r a ć  ż y c i e  G u l i ,  i r z e c z y w i ś c i e  w s z y s t k o  ( ro je  p r z y w i e d l i  z a -  

m i . r  do  s k u t k u  d n ia  17. m a r c a  o ś w i c i e ,  n a p a d ł s z y  na  s w o j ą  o f ia rę  z n i e n a c k a .  
T e g o ż  s a m e g o  d n ia  w ó j t  z  B i s k u p i c  w y ś l e d z i ł  s p r a w c ó w  i s t a w i ł  p r z e d  s a d e m ,  
g d z i e  s ię  do  w in y  p r z y z n a l i .  Z a m o r d o w a n y  z o s t a w i ł  w d o w ę  z d z i e w i ę c i o r g i e m  
d r o b n y c h  d z i e c i ;  lo sem  t y c h ż e ,  j a k  z a p e w n i a j ą ,  z a j ą ł  s ię  w t a ś c  e ie l  d ó b r ,  u k t ó ­
r e g o  G u ta  z o s t a w a ł  w  o b o w i ą z k u .

( M a t y  ca  s ł o w i a ń s k a . )  D n ia  l i g o  b. m o d b y ło  s i ę  w l . u h l a n i e  z g r o m a ­
d z e n i e  p a l r y o t ó w  s ł o w i a ń s k i c h  w  s p r a w a c h  z a s z c z y c o n e j  n a j w y ż s z e m  z a t w i e r ­

d z e n i e m  s ł o w i a ń s k i e j  ,,i\ a ly c y * ,  n a  k l ó r e m  z a j m o w a n o  s i ę  g ł ó w n i e  n i e k l ó r e m i  
z m i a n a m i  s t a t u t ó w  z u r z ą d z o n e i n i  p r z e z  r z ą d .  T e  z m i  n y  d o t y c z ą c e  g ł ó w n i e  d o -  

d t k u ,  ż e  s t o w a r z y s z e n i e  n ie  m o ż e  z a j m o w a ć  s ię  p o l i t y k ą ,  i ż e  c z ł o n k o w i e  
p r z y j m o w a ć  s i ę  m a ją c y  m u s z ą  b y ć  n i e n a g a n n i ,  t u d z i e ż  ż e  c u d z o z i e m c y  ty lk o  z a  
p r z y z w o l e n i e m  r z ą d u  m o g a  być  w y b i e r a n i  rui c z ł o n k ó w  h o n o r o w y c h .  Z a m  a s t  
b i b l i o t e k a  „ s ł o w i a ń s k a 11, k t ó r e j  z a ł o ż e n i e  m a  b y ć  z a m i e r z o n e ,  p . . ł o ż o n u :  b i b l i o ­

t e k a  o d p o w i a d a j ą c a  c e lo m  s t o w a r z y s z e n i a .  S z e f e m  p r o w i z o r y c z n y m  mi n o w a n o  
b a r o n a  A n to n ie g o  C o i s ,  j e g o  z a s t ę ;  c ą  z a ś  L e o n a  V o n c i » a  , D r .  t e o lo g  i.  
N o l a r y u s z  D r .  Z u p a n e  j e s t  k a s y c r e m .

( D z i k i  k o ń  nn k o i e i . )  „P. N a p l o 11 d o n o s i  o n a s t ę p u j ą c y m  s z c z e g ó l n i e j ­
s z y m  w y p a d k u ,  k t ó r y  b y ł  p o w o d e m  s p ó ź n i e n i a  s i ę  p o c i ą g u  k o le i  ż  l a z n o j  j a d ą ­

c e g o  z C z e g l e d  do P e s z t u .  Z a c z ą w s z y  od  M o n o r ,  d z i k i  k o ń  b 'O g l  po k o l e i  
p r z e d  lo k o m o ty w ą ,  i p o c i ą g  d o p o d z i w s z y  g o ,  m u s i a ł  s i ę  w s l r z y m  ć, a b y  w j e ­

ż d ż a j ą c  n a  n i e g o  n i e  w y s k o c z y ł  z  s zy n .  K o n d u k t o r  d l a  o d s t r a s z e n i a  1 o n i a  w y ­
p u s z c z a ł  z m a s z y n y  og  c ń  i p a r ę ,  t u d z i e ż  ś w i s t  d o n o ś n y .  K o ń  r z e c z y w i ś c i e  

p r z e s t r a s z y ł  s i ę  i o d b ie g ł ,  a le  p o z o s t a ł  na  k o le i ,  i g l y  go  z n o w u  d o p ę d z o n o ,  
m u s i a n o  u ż y w a ć  te g o  s a m e g o  ś r o d k a ,  le c z  z n o w u  z  tym  s a m y m  s k u t k i e m  : t a k  
c i ą g l e  a ż  d.i S l e i n b r u c b u ,  g d z i e  n a r e s z c i e  koń  o p u ś c i ł  ko le j .  P o c i ą g  s p ó ź n i ł  

s i e  z  l e g o  p o w o d u  o pó ł  g o d z in y .

<0. E g a f t i i l c

6*i’z e s n y ś 3 '  <>. kwietnia.  W  drugiej  p o lo n ie  z. ki. były na 
largach w obwodzie Brzeżańskim następujące ceny przeciętne  cz te ­
ry eh g łównych  ga tunków /.boża i innych a r tykułów.

M e c  p s z e n i c y  
Z y t a
jęczmienia 
owsa . .
hreczki  
kukurudzy 

ziemniaków
Cctnnr  siana . , 

,, wełny . . . .
„ nasienia k-.miezu 

Sag d rzewa twardego 
„ miękkiego

Funt mięsa wołowego 
Mas okowity

M i e j s c e t a r S «

Sea
Eo>
u£-

irt
t/3o
5

>
o£
?s

V)o

fut>
i

et-co

<VO
£
o
3Sł
5

c en’cen. v.r | cen. 7.1’. cen. 7,r. cen. 7.V. cen. ■cr. i
walu la austryacką

2 74 2 9 1 2 40 2 75 o 71 2 40
1 72 i 55 1 50 I 45 1 40 1 50
1 45 i 30 1 20 J 25 1 23 1 30
i 25 i 26 1 20 1 20 1 15 1 10
1 86 2 30 1 50 • i 25

'
*

56 75 50 45 3*5)
♦
. .

i 83 1 40 1 60 1 20 1 1 40
« ♦ 95 ♦ . . •

« 38 * « . * * .
7 i * 8 . 8 50 G 50 i 60
5 20 6 5 50 5 60 i 4 50 6 20

15 ♦ 12 w U 10 . 1! <» 10
■ 50 • 82 • 60 • 40 • 54 ♦ 95

( A k c y e  ga licy jsk ie j  koiei  że lazne j .)  Kurs  tych pap ierów 
chwieje się od kilku miesięcy niżej pari,  nic tylko z powodu mniej ­
szych rezul tatów ruchu,  lecz także z powodu zbl iżenia się t e rminu  
płacenia rat .  Ostatnich dni kurs tych akcyi podniósł  się nagle 
z 15)7 iin 220 i odbyt  ua giełdzie był  bardzo ożywiony.  P r z y ­
czyna (ego wzros tu  jest tylko pewność,  że budowa  kolei ze L w o w a 
do Gzerniow icc będzie zaczęta i w edług p re l imina rza  wykonana,  
ponieważ są już na to fundusze ; to p rzedłużenie linii będzie wielce 
po/yteczi ieni  dla handlu gal icyjskiego,  i naturalnie  p rzysporzy  mu 
znaczna ilość towarów frach towych ze wschodu.  Giełda i akeyo-  
naryusze słusznie liczą na tc nadzieje,  i ztąu ożywia sie popyt  o 
le p rzez dłuższy czas zaniedbane papiery.  Kolej północna nię^



wątpl iwie aysk a  t akże  na dowozie p rze z  przedłużenie kolei gal i ­
cyjskiej do stol icy Bukowiny,  i g ran ic  Mołdawii .  Z tego  samego 
powodu  kurs  akcyi  kolei północnej  podniósł  się ostatnich dni z 1820 
na 1870.  Budowa kolei  czerninwieck ie j  umożchniona p rzez  zape­
wnioną jej  subwencye z funduszów państwa,  nas t r ęcza wiec już 
korzy śc i  t ak  p rzez podniesienie się papierów,  j ak  p rze z  ożywienie 
na p r zysz łość  zaufania do przeds iębior s tw  kolei że laznych ;  p ierwszy 
dowód,  że o wiele mniej kosz ta  budowy,  i wysokość sub w enc j i  
j a k  r aczej  przyjśc ie  do sku tku  i swobodne wykonanie budowy z a ­
s ług iwa ły na uwagę  gdy p ro jek t  p rzysz ed ł  pod obrady.

W  a r  s z a w a .
O s t a t n i a  p o c z t a *

12.  kwietnia.  rL  h o n d  v n u nadeszła tu wia­
domość,  że t amtejszej  ambasadzie rosyjskiej  udało sio wyszukać  
w Londynie  i skonf iskować p rawie wszystkie  polskie listy zas tawne,  
sk radz ione  zesz łego roku ze ska rbu  publicznego w Wa rs za wi e .

H a m b u r g ,  17. kwietnia.  Herling.s-ka gaze ta  z 15. b. iii.
d o n o s i : Dziś o świcie był  ogień nieprzyjacielski  na baterye  wyspy 
Alsen ba rdz o  gwał towny.  Na  skrajnem lewem skrzyd le  ost rze l iwa 
nasza  piecho ta  roboty nieprzyjacielskie.  Zdaje sie, że nieprown-  
dzono ro b ó t  dalej,  lecz p rzeds ięb rano  tylko naprawy.  Dnia 13.  b. 
m.  bombardowała  bate rya na Suvgebeksl iage gw ał t own ie  oket  p a ­
r o w y  „ H c r l h a , “ k tó ry  j e dn ak  p rócz  s t r a ty  2 poległych nie poniósł  
żadnego znacznego uszkodzenia.

T r y e s t ,  17. kwietnia.  Poczta  zamorska p rzywioz ła  wiado­
mość  z K a l k u t y  do 24. ,  a z B o m b a j u  do 29.  marca.  W  dolnych 
powiatach p rezydcnc twa  Bombajskiego zrządza cholera wielkie spu­
s toszenia.  S p ra w y  w A f g a n i s t a n i e  wikła ją  się coraz  hardziej .  
Dwó ch  braci  Emira Kabulu podniosło o ręż  p rzec iw niemu. Obiega 
pog łoska ,  że j eńcy  włoscy w B o k h a r z e  zos ta ły  ścięci.

A I e x a n d r y a ,  10.  kwietnia.  J apońskie posels two odpłynęło 
z t ąd  dzisiaj do Francyi .

Spostrzeżenia raeteoroioiricsae we Lwowie.
Dnia. I S .  k w ie tn iu .

D o ra

K a r o  m e t r  
w  m i e r z o  

pa ry s .  s p ro -  
wadzim y do

0 “ Ksaiul l .

S t o p i e ń  
c i e p ł a  

u e d ł u g  
B e a u in .

S l a n  p o ­
w i e t r z a  
w i l g o ­
tn e g o

K i e r u n e k  i s i ł a  

w i a t r u

S l a n

a t m o s f e r )

7.  g o d .  z r a n a  
S.  g o d .  po  pół* 
l O . g o d . w i e c z .

3 2 7 .2 0
3 2 6 . 9 5
3 2 6 . 6 7

-ł- 3 .3
-t- 10 .6
-+- 7 .1

7 3 . 8
5 0 .7
72 .5

p o ł u d n i o w y  s l.
«

po iu i l .  - w s c h .  ..

p o c h m u r n o
T)

”

A  T  I
Dzik- w t e a t r ze  niemieckim: „ C ś r o s s e s  O p e r i l  P o t p m i r i ' .

w dwóch  oddziałach.  Wys tęp  gościnny cz łonków opery w ł o ­
skiej.

J u tr o  t e a t r  polski :  . . i 4*I ł e Z p i «'t* a» y  e z i o w i e k " ,  komedya
l akcie 

3’d «  
sielanka w

przez

akcie

Wale rego -Łozińskiego po raz  pierwszy,  
i ju i. titW/ic /j i r aucu/ j . :  .. W i e s ł a w 1, 

K. Brodzińskiego,  p rze rob i ł  Kr .  Ost rowsk i .
IBjg.TWkW.a

K u r s  l w o w s k i .

Przyjechali do Lwowa.
D n i a  18.  k w i e t n i a .

H o te l  G e o r g e :  P P .  I t r .  K o m o r o w s k i  F r ą n  , z Ł u c z y c .
H o te l  e u r o p e j s k i  : J ę d r z e j e w i c z  J u l  , z S n i a t y n a .
H o t e l  a n g i e l s k i :  K o w n a c k i  T e o d . ,  c .  k .  n a d p o r u c z n i k ,  z  Ż ó ł k w i .  — 

c z e r y .  c .  k .  r o t m i s t r z ,  z  Ł a ń c u t a .  —  H r .  K a r n i e k i  T e o d . ,  z W o ł c z u e h .

Wyjechali ze Lwowa.
D n i a  18. k w i e t n i a .

P P .  W ę ż y k  L e o n . ,  do  P a s z k o w y .  — B a r o n i  J a n ,  c. k .  n a d p o r u c z n i k ,  
S ł o w i t y .

M e-

do

D n ia  1S. k w i e t n i a

D u k a ł  h o l e n d e r s k i   .......................................
D u k a ł  c e s a r s k i ...................... .....
P ó l i m p e r y a l  z ł .  r o s y j s k i  . . . . . .
B u b e l  s r e b r n y  r o s y j s k i .................................
T a l a r  p r u s k i .........................................  . .
P o l s k i  k u r a n t  i p i ę c i o z ł o t ó w k a  . . 
G a l i c y j .  l i s ty  z a s t a w n e  w .  a. z a  100 z l .  , 

„ „ „ iii. k .  y.a t e ł )  z l .  J
G a l i c y j s k i e  o b l i g a c y e  i n d e n u i i z a c y j n c  > 
5 %  P o ż y c z k a  n a r o d o w a  . . . i 
A k c y e g a l .  ko l .  ż e l a / . .  K a r o l a  L u d w i k a

w a l .  a u s t r .  I

b e z
k u p o n ó w

D n ia  13. kv

5 %  M e t a l i k i ......................................
5 %  p o ż y c z k a  n a r o d o w a  .
L o s y  z 1860  r o k u  
A l tc y e  b a n k u  w i e d e ń s k i e g o  

v „ k r e d y t o w e g o  . . 
L o n d y n ,  10 f u n t ó w  s z t c r l i n g ó w  
D u k a t  p o j e d y n c z y  . .
S r e b r o  . . . .

1 gofcówhą t o w a r e m
J z ł . 1 C. J z l.  | c .

! ■■ 36 3 42
i ,r> 37 i s 43

9 33 9 43
1 78 1 82
i 70 1 73

—- — — __
72 90 73 85
76 5 5 77 5 0
73 02 73 , 70
SO 82 81 | 53

239 - 211 1 67

i e d e ń s k i .
z l r . | k r .

73 35
. . . 81 30

96
. 775 - -

131 70
113 25

I 5 4 3
113 —

K u r s  g ie l t l j  w ie d e ń s k ie j .
1 ni a IG. kwietnia.

t .  I ł  l i c

A .  P  a ń  s I w  a. p ie n .

W  a u s t r .  w a l .  po  5 %  . . 6 8 . 6 0
„ b e z  k u p o n ó w '

z w r o t n y  p o  5 % . . . .  0 6 . 7 0  
7  p o ż y c z k i  ń a r o d .  z  p r o c .  

od  s t y c z n i a  do  l i p c a  p o 5 % 8 1  7 0  
od  k w ie J .  do  p a ż d .  po  6 %  8 1 .7 0

7. r .  1851 .-er . ii. po ó%
M e t a l i k i  po  5 % ........................ 7 3 .6 0

z  p r o c .  od  m a ja  do 
l i s t o p a d a  po  5 % . 7 3 . CO

( Z a  100 zł.) 
lowar. 
6 8 . 8 0

M e t a l i k i

itt to.  
d t t o .  
d t t o .  ,. 
d t t o .  ,. 
d t t o .  ,. 

P r z e z ,  do

4%
t % . . . .  6 5 —  

5 8 .
3 %  . . . 4 3 . 3 0

. . . .  3 6 —
1% ‘ .........................14 .4 0

w y l  z r .  1839

9 6  90

81 8 0
8 1 .8 0

7 3 . 8 0

7 3 .8 0  
6 5 . 2 0
5 8 . 5 0
4 3 . 5 0  
3 8 .  -
1 4 .5 0

1839
1 4 5 .2 5

9 2 . 6 0

cale losy 
P r z e z ,  do  w y l .  z  r  

p i ą t a  c z e ś ć  lo s ó w  . . .
P r z e z ,  do  w y l .  z  r .  1854 
P r z e z ,  d o  w y l .  z  r .  1 8 6 0

po 500zt...............................
P r z e z ,  do  w y l .  /. r  1360

p o  1 0 0  7.1.................................  9 6 . 9 0
l l o n t y  C om o po 4 2  l i r .  a u s t .  1 7 .5 0

1 4 8 .5 0  1 4 9 .—

145 7 5  
9 3  —

9 6  4<’ 9 6 .5 0

M y lo s .  ol l. d a w n .  
d łu g u  p a ń s l .  . i

P rzez, do l„k. i,i. 
daw. długu pnjist.1 
z proc. w l,i aju

d t t o .  z  p i  o c e n i ,  
za  g r a n i c ą  .

II. K ra jów

po 5 %  6 8  —
,. 4 ' / . . % 6 4  —  
v 4 %  5 7 —
,  3 y g % 5 0 —  

3% —
2 % % 5 5 . ~  

„  2 % % 4 9 —
„ 2 %  44 —
,. l * / , % 3 9 —
,. 5 %  7 1 .5 0
,  4 ‘y 6 7 . 2 5

4 %  6 0 ___
k o r o n  n  y c  h.

>><o
I

N i ż s z e j  A u s ł i y i  . 3 6 . 2 5
44 y ż .  A u s t .  i S a l c b .  8 4 . 5 0
C z e c h .................................   go
M o r a w i i  . . . . 9 3 ,5 0
S z l ą s k a  • • • • . 88 .5 0
S t y r y i ...................................
T y r o l u ...............— .—
K a r , ,  K r a i n y  i \ '  }1>. 8 7 —  
V. ęg ic - r  . . - - • • 4 50

9 7  — 
18.
6 9  —
6 4 . 5 0  
5 7  60
5 0 .5 0

68.- 
51  —  
4 6 —  
4 0 . —  
7 2 .—
6 7 .7 5
6 0 .5 0

6 6 .7 5
86__
9 3 —  
95 —  
8 9 .  -
8 7 . 7 5

8 9 —  
<5 50

p ie n . to w a r
. . . B a n a ł u  T e r n .  . . 7 3  — 7 3 . 5 0

e  0  N K r o a c y i  i S l a w ron ii  7 5 . — 7n  50
s- 0  . 0 . 0 G a l i c j i ...................... 7 2  7 5 *3 25

S i e d m i o g r o d u 71 — 71 6n
C  CL N B u k o w i n a 7 1 . — 7 L 5 0
Z  k l a u z u l ą  w y lo s .  w  r .  1867 7 2 .2 5 72  75
Loni l i .  wen. p o ż .  ?. r .  18 5 9 9 5 — 9 6 —

, po 5 % — .— — ...
D ł u g  T y r o l u  ( h% 5 8 .5 0 5 9 —

» 3%% -------- — . -
D ł u g  S a l c b u r g a /  p 3 % 5 8 .5 0 5 9 . -

» 2 * / , % — — — . —
D ł u g  K r a i n y  f „ 2 % 2 9 — 3 0 —

— — — —
t .  M i n i i  o k i i g .  r i o m e s t y k ;

Do 3 % za  100  z ł .  . . . 2 6 — 2 7 —
„ 2%%  „  100  „  . . . 2 0 — 2 2 . —
* 2 ' / * %  * HiO * . . . 19 .50 2 0 —
„ 2 % „ 100 „ . . . 17 .50 18 —
_ 1 % %  ,  100 ,  . . . 15 .60 16 —

S. A k c j e .
( Z a  s z t u k ę . )

B a n k u  n a r o d o w e g o  . . . 77.2—  774 —  
I n s t .  k r e d .  d l a  h a n d l u  po

2 0 0  z l .  w-, a ..........................  192 5 0  1 9 2 .7 0
N i ż . - a u s t r .  to w .  e s k o m l .

po  5 0 0  z l ..................................  6 0 3 —  6 0 5  —
P ó l n . k o l . p o  10 0 0  z ł .  m .  k .  1 8 2 4 .— 1 8 2 6  — 
T o w .  k o l e i  ż e l .  p a ń s t w a  p o  

2 0 0  z ł .  m . k .  c z y l i  5 0 0  fr .  190 5 0  191 50  
K o l .  C e s .  E l ż b i e l y  p o 2 0 0 z ł .

m o n .  konw-................................ 1 3 3 . —
P o l u d .  - p ó l n .  -  n i e m .  k o le i  

ko m .  po  2 0 0  z ł .  m .  k .  . 1 2 8 .5 0  
K o le i  C isy  po  S O O z ł .m .k .  

p o  140 z ł .  ( 7 0 % )  w p ł a t y  1 4 7 —
P o l u d .  k o l e i  p a ń s t . ,  lom b .  

w er., i c e n t r a l . - w ł o s k i e j  
k o l e i  ż e l .  po  2 0 0  z l .  w .  a.  
c z y l i  5 0 0  f r .  z  w p ł a t a  
18(17.1. ( 9 0 % )  . . .

K o l .  K a r .  L u d .  po  2 0 0 z l .
m o n .  konw ’......................

K ol .  r r e s z b .  T y r n .  1. e m is .
p o  2 0 0  z ł .  m .  k ....................

d t to  II .  e m i s .  po  2007.1.n>.k.
K o le j  B u s t c h r a d z k a  po

5 0 0  z ł .  m .  k ...........................  6 9 0 .
K o le j  A u s 6ig .  -  C ie p l .  p o

2 0 0  z l  m. k ............................
Kol .  B e r n .  R o s s .  7, p i e r w ­

s z e ń s t w e m  po  2 0 0  z l .  
m o n .  k o n w ..............................

p i e n . t o w a r .
K o l .  G r a c . - K o f l .  i T o w .

g ó r n . po 2 0 0  z ł .  w .  a.  . 1 4 0 — 142 —
A u s t r . t o w a r z .  ż c g l .  p a r .

po  5 0 0  z ł .  m. k  . . . 4 4 0 . — 4 4 1 . —
L l o y d a w  T r y e ś c i e  po

5 0 0  z ł .  m. k ......................... u 3 5 .— 2 3 7 —
M o stu l a n c .  w  P e s z c i e  po

5 0 0  z . m .  k ......................... 8 8 7 — 3 ‘•O -
T o w .  m ł y n a  p a r .  w W i e d .

po 50 I z ł . w .  a ..................... 4 6 0 — 4 7 0 —
P o w s z . a u s t r .  T o w .  g a z .

p o  2 0 0  z ł .  w.  a.  . . . 2 7 6 — 2 8 0 —
C p r z y w i ) .  c z e s k a  k o le j  z a ­

c h o d n i a  po 20 0  z l .  w.  a. 1 5 7 5 0 1 5 a .—

!£. I . ś s t j ’ za s t a w c ie .

( z a  100  z ł . )

B a n k u Cl e t .  z  r .  1 8 5 7 p o 5 % — . — —.—

n a r ó d . lOle l.  „ 1 8 5 7 p o 5 % 1 0 1 . — 101.40

w  iii. k. p r z e z n a c z o n e  do 
. los .  po 5 %  . . 90 .  - 9 0 .3 0

B a n k u n a  12 m. 5 %  . __ ,
n a r ó d .  ■ p r z e z n .  do  l o s o ­
w  w7, a . w a n i a  po 5 %, . . 85 .8 0 86  -
G a l .  T o w .  k re d .  w  w .  a.
po 4 % ...................................... 73  - 74.

po

po
1 2 3 —  

90.50

&. L o s y .

I n s t .  k r e d .  d la  h a n d l u  
100 z ł .  w .  a .  . . .

T o w .  ż e g .  p a r .  n a  D u n
100  z l .  111. k ....................

P o ż .  T r y e .  p o  100 z ł .  m . k .  IMS.—  
„  „  po 5 0  z ł .  111. k .  4 8 .5 0

P o ż y c z ,  m i a s t a  B u d y  po
4 0  z ł .  w .  a ...............................

E s t e r h a z e g o  p o  4 0  7,1. m. k
S a l in a  „  40  ,, „
P a l ł i e g o  ., 4 0  „
C la r e g o  „ 4 0  „
S t .  G e n o i s  „ 4 0  „ „
W i n d i s c h g r a t z  i 2 0  z ł .
W a l d s t e i n a  2 0  „
K e g l e y i c b a  10 „

p i e n .  t o w a r ,  
( /. a  8Z‘c k  )

2 8 . 5 0  
91 —  
3 1 . 2 5
2 9 . 5 0  
2 8  —
2 9 . 5 0  
18 .75  
20—  
14 50

1 2 3 .2 0

9 1  —  
1 0 9 —  

4 9 —

2 9  —  
9 2 —  
3 1 .7 5  
3 0 —  
2 8 . 5 0  
3 0 —  
1 9 .2 5  
20.10 
15  —

2 5 6  -  

210 —

3 0 —
8 0 ___

133 5 0  

129  — 

14 7 —

2 5 8 —  

211 - .  

4 0 —

7 0 0 —  

2 4 6 —  2 4 8 . —

1 9 5 ___ 8 0 0 —

Otlpowietlżialoj Redaktor rikaEssgg’ S la d y ń s k i.

5>. z. p r a i m i i

p i e r u s z e ń s lw a .

K o le j  E l ż b i e t y  po  5 %  z a
100  z ł .  m .  k ......................... 9 7 . 5 0  9 8 . -
d c l l o  d e t t o  w  s r e b .  u p r .  
z a  100  z l .  w .  a .  . . . 9 3 —  93  50

E m i s .  z r .  1862  za  10 0  z l .
w a l .  a u s t .................................  8 5 . 4 0  8 5 . 6 0

T o w ’ . a u s t r .  k o l .  p a ń s t w a
po  5 0 0  f r . ........................... 1 1 7 —  1 1 8 —

K o l .  L o m b .  w e n .  p o  5 0 0  f r .  U 5  5 0  11 0 ,6 0  
K o l .  półr . .  po  100  z l .  ni.  k .  9 5 .6 0  
K o l .  p ó ln .  po  i DO zł-  w.  a .  90.611 
K o l .  G l o g n .  p o  100  z ł .  111. k .  8 1 . —
T o w .  ż e g .  p a r .  n a  D un .

z a  10 0  zł.  m .  k .....................9 6 .5 0
L l o y d a  z a  10 0  z ł .  . . .  8 9 . —
U p r z y  w’, c z e s k a  k o l .  z a c h .  

po  3 0 0  zł. w .  a .  (w- s r e ­
b r z e )  7„a 100 z l ....................  9 7  75

P o lu d .  p ó ln ,  k o l e j  ko m .  po
5 %  za  1 00  z l ........................7 7 . 5 0

K o le j  g a l .  K a r o l a  L u d w  ik a  
po  3 0 0  z ł .  w .  a .  ( w  s r e b r z e )  
p o  5 %  z a  10 6  z ł .  . . 9 7 . 7 5

Z

lV e k s t « .
( A a  3 m i e s i ą c e . )

e r d a m  z a  100 z ł .  ho l .  ,— 
A u g s b u r g  z a  1 0 0  z ł .  w .  p. n .  9 3 .7 5
B e r l i n  z a  100  t a l ....................— —
W r o c ł a w  z a  ICO t a l .  . . — —  

k t u r t  7.a lO O zł .  w .  p . - n  
t i e n u a  z a  100 l i r .  p i o m .

9 6 . 9 0

86 —

9 7 —  
9 7  -

9 7 . -  

8 5  -
L i p s k  z a  iOO ta l .  .  .
L i w u r n a  z a  10 0  l i r .  to .sk . - . — —  —
L o n d y n  z a  1!) f t.  s z t .  . . 1 1 4 , — 11 4 .2 5  
L u g d u n  z a  100 fr .  . . .  — . — —
M e d y o l a s  z a  100 l i r .  w l .  — . —
M a r s y l i a  z a  100  f r .  . . . 4 5 .1 5
P a r y ż  za  100  f r ......................  45  2 0
P r a g a  z a  100  z ł .  w .  a .  ■ -  - -
T r y e s t  z a  100  z ł .  w .  a — —
W e n e c y a  z a  lOOzł.  w .  a . — .—

4 5  15 
45  25

9 6 — (3 1  d n i  po u k a z a n i u . )
9 1 . - B u k a r e s z t  z a  100 p i a s t .  w o ł .  — . _ ______
8 1 . 5 0 K o n s t a n t y n o p o l  z a  100 p i a s t ,  t u r . — -

9 7 — Sfc u  r .  • ' ;  ,9 1 , —
D u k a ty  c e s .  m e n .  . . . .-,.45 5 .4 6

d t to .  p e ł n e j  w a g i  . . 5 .4 5 5 .4 6
9 8 .2 5 K o r o n a .................................1 5 .8 0 1 5 . w5

20/ t r a n k ó w k a ......................  9 .1 9 9  20
7 8 — R o s y j s k i  i m p e r y a ł  . . . 9 .4 < 9 .4 8

T a l a r  z w i ą z k o w y  . . . | .71 1 .71  Vs
S r e b r o  .................................1 1 3 .7 5 14 —

9 8  25 K u r s  k o r o n y  w  c. k .  k a s a c h  I d z i 5 (IC .

c. k . g a h e .  d ru k a rn i  rzą d o w e j


